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M i l i t a r y z a c y a  l w o w s k i c h  k o l e j a r z y .
Odwrót Anglików pod Ipres* —  Niemcy w Tawastchusie (Finlandya), Turcy w Karsie. 

Szczególne „rostrakcye** przeciwko demokracyi w wojsku niemieckim.

Ku krańcom północy.
Ostatnie mfoirmacyc, które otrzymała „Arbei. 

łerzeituinig" ae Sztokhoiniu rzucają nieco wynaizist* 
*2ego światła na stosunki finlandzkie, o których 
dotąd głos zabierała przeważnie nacyonalistyczna 
Prosa niemiecka, popierająca fdnlandtełdch „bia* 
tych", jako popleczników polityki niemieckiej.

Zwycięstwo „białych", dokonywujące się przy 
Pomocy bagnetów niemieckich, mie jest zgoła fa* 
Lfem bagatelnym. ,

Wskazywaliśmy już raz w jednym artykuliku, 
że ingerencya niemiecka w Fanłamdyi otwiera 
Niemcom możność wywierania militarnego na* 
Cisku ma Petersburg, sąsiadujący niemal z granicą 
finlandzką, nacisku, mogącego łatwo przejść w za» 
owładnięcie stolicą Rosyi.

Pozostaje jeszcze fakt drugi: oto śród „białych" 
finlandzkich na widok słabości Rosyi oraz wobec 
Wiary w protekeye Niemiec, poczynają rodzic się 
idee wielkofińskie.

Burźuazya finlandzka. — w zamian za schlebia. 
Pic Niemcom marzy o podziale przy ich pomocy, 
a z  niemi rosyjskiej części Bałtyku — zobaczy* 
tty , żc marzeniami wybiega dalej nawet...

Ten wysuwany .podział Bałtyku oznacza, że 
bw obóz finlandzki chciałby wcielić Petersburg 
i posunąć swoje granice ku „niemieckiej" Estonii.

Charakterystyczne są pod tym względem wy. 
Durzenia, które w kołach szwedzkich poczynił je. 
dem z członków, masyi finlandzkiej, udającej się 
do Niemiec.

W  czerwcu — mówił — staniemy w PeterSbur* 
fiu. Jesteśmy w porozumieniu z Niemcami co do 
utworzenia wielkiej Fdmłandyi, która obejmie: 
Karelię (część gub. petersburskiej, donieckiej, 
^rcham-gielskiej), Ingermanlandyę z Petersburgiem 
i kolej murmańską aż do Oceanu lodowatego.

Tjma sposobem otrzymujemy bezpośrednie gra. 
Dice z Niemcami', które zatrzymują Estonię i In.

. fi anty.
i r Niemcy uzyskują wtolny port przy Oceanie Lo* 
dowatym. Wyspy Ałandzbie nie zostaną odłączo* 
De od Fikdamdyi, Nowa Finlandya będzie większą 
°d Szwecyi i Norwegii razem wziętych i będzie 
u bok Niemiec przoduj ącem państwem nad Bał. 
tykiem".

Tak marzą upojeni tryumfami — niemieckiego 
Dręża biali finlandzcy.

Pragną zarazem monarchii, mają w programie u» 
Jzczuplenie swobód obywatelskich — być może, żc 
dadzą się nakłonić do prośby o jakąś dynastyę 
Niemiecką. Bo obok wielkich marzeń uczuWają... 
strach przed własnym ludem robotniczym i strach 
Przed bolszewizmem rosyjskim.

Ten ostatni chcieliby widzieć zniesionym z po» 
Wierzchni ziemi.

A że taka myśl nie jest obca kierowniczym 
cżyiinikom niemieckim, więc zbliżenie może po. 
stępować..

O nienawiści do bolszewików rosyjskich świad* 
c*ą okrutne represye, stosowane wobec pojmą, 

do niewoli przez wojsko „białych".
Liberalny dziennik szwedzki „Dageńs Nyheter" 

PJtytacza opowiadanie jednego Norwega z Tam» 
y^rsforsu. który opisuje egzekucyę, podczas któ. 
®i 'kazano „około dwustu Rosyanom, przywód* 

-i0'!! czerwonej gwardyi, oraz kobiecego batalionu 
^Dlierei wykopać sobie mogiłę, ustawiono ich, po* 
2cm zmieceni zostali karabinami ma szyn owym i." 

t Ą- teraz jeszcze jedno: prasa niemiecka, popie, 
„białych" finlandzkich usiłowała wpajać 

kpinie publiczną, iż „czerwoni" chcieli zaprze. 
&kiC SW(>j Kraj i jego interesy bolszewikom rosvj=

a pockfawc fej irasynuacyi służył fakt, iż. gar.

nizony rosyjskie w Finlandyi popierały, jak wia» 
domo, „czerwonych", jako ideowo bratnich, że 
popierał ich i bolszewicki Petersburg, ale wła. 
śnie informator sztokholmski „Arbt. Ztg." pod. 
kreślą, że pomiędzy robotniczym rządem w Hel. 
singforsie a petersburskim zaszła była umowa, do* 
tycząca pewnych wyrównań teryfroryalnych na 
rzecz Finlandyi.

Powróćmy jednak jeszcze do zastanowienia się 
nad tem, co oznaczają owe marzenia biało.fin* 
landzkie, jeżeli pod te melodye podłożą Niemcy 
czyny.

Wpływ niemiecki sięgałby na terenie dawnej 
Rosyi od Oceanu lodowatego do morza Czarne* 
go — od Murmanu po Krym — z objęciem w wy» 
łączność niemal — rosyjskich części Bałtyku.

A razem V „ * \V  idzie i „ka*
techizm antydemokratyczny" (w innem miejscu o 
tem piszemy) i dobitniej podkreśla tę rzecz wi» 
doczną, że Niemcy usiłują wszelkimi sposobami 
zasypać nurty rewolucyjne, które wytrysły na 
wschodzie.

Z kuźn i p lanó w  h a ka tys tyczn ych .
Fantazmagorye p. Oleinowa.

Coraz to lepsze plany rodzą się w głowach ha* 
batystów, którym ostatnie sukcesy zapewne prze* 
wróciły w głowie.

Czytamy n. p. w „Grenaboten": W Rosyi żyje 
158 tysięcy chłopów niemieckich, wywłaszczonych 
wskutek wojny, ażeby im przyjść z pomocą, nale* 
ży oderwać od Polski (Królestwa) pas ziemi (t. zw. 
Grenzsicherung) i wysiedlić z  niego zamieszkałą 
tam od prawieków ludność polską, a na jej miej* 
sce sprowadzić owych bezziemnych Niemców. — 
.idea" nietylko ratunkowa dla braci.nędzarzy, ale 
i apolitycznie rozumńa" (?!), bo stworzy się nie* 
mieoki pas graniczny między Polakami „pruskimi" 
a „rosyjskimi".

Dalej pisze osławiony p. Cleinow w „Grenzbo* 
ten“ w Ńrze 11:

Polacy z powodu swych ambicyi stanowią mię* 
dzy Rosyą a Niemcami element szkodliwy. Nale. 
ży temu zaradzić w ten sposób, że na północy 
stworzy się nad Bałtykiem spoiste i jednolite te* 
rytoryum, bez uwzględnienia narodowości. Dźwi* 

j na spławna i port Ryga powinny należeć do Ro. 
j syi, zaś Estonia, Inflanty, część gubernii witeb.
; skiej, Kurlandya i Litwa bez uwzględnienia hi* 
j sferycznej przeszłości tych ziem mają być złączo.
| ne w królestwo i związane unią realną z pań*
| styrcm fiiemieckiem. Na południe od tego króle.
| stwa rozciągałyby się „Prusy południowe", w któ* 

rych sk,ład weszłyby część gub. grodzieńskiej (nie 
! należącej do Ukrainy). Łomża i Płock, od polu* 

dnia odgraniczone Bugiem i Wisłą.
; To byłby niemiecki obszar kolonizacyjny zaró*
: wno jak zachodnie części gub. warszawskiej, kali* 

skiej i piotrkowskiej. Ziemię dla niemieckich ko» 
łohistów dałyby w pierwszym rzędzie dobra do>

; nacyjne.
> Wywłaszczoną ludność polską wypieranoby na 

Białoruś
| gdzie jest dość miejsca.. Z „reszty Polski" można 

zrobić samodzielne państwo już choćby dlatego, 
że niesamodzielne nic przestałoby nigdy świat ca= 
ły podburzać przeciw Niemcom i intrygować.

Plan Cleinowa osiągnął zdaje się, rekord wśród 
tych wszystkich, które wyszły dotąd z kuźnicy 
hakatystycznej. Prusactwo hakatystyczne wyobra* 
ża siebie już panem świata całego i chce układać 
narody i państwa według własnej fantazyil...

A g ita c ja  w  w o js k u  n iem ieck im  
p rzec iw  dem okracy i i p a rla m e n to w i

Instrukcya dla wojska.
W głównej komisyi parlamentu niemieckiego 

omawiał poseł soc Ńoske nowy rodzaj agitacyi, 
szerzonej w wojsku przeciw demokracyi i parła* 
mentowi.

Według „Yorwaertsu" żołnierzom są wydawa* 
ne „instrukeye, między którymi czyta się takie 
zdania:

Demokratyczne partye niemieckiego parlamen* 
tu chciały zapomocą strajków i demonstracyi wy. 
musie pokój rezygnacyi. Kto dzisiaj nie cofa się 
przed dążeniami demokratyczno.międzynarodo* 
wymi, ten piacuje dla interesów międzynarodo* 
wej spółki oszustów."

Parlament ma w instfekcyach dla żołnierzy na» 
zwę

„buda gadatliwości."
O zagranicy tak się poucza:
Rewolucyjna formuła Francyi: wolność, ró» 

wność, braterstwo — oznacza nieposłuszeństwo, 
brak należytej uległości, nienawiść.

Oczywiście to wszystko zmierza w rezultacie 
do wyłożenia żołnierzom „istotnych" celów woj. 
ny, a więc:

„Na wschodzie dostarcza nam Kurlandya, Li* 
twa i obszerne
terytorya Polski potrzebnych ziem dla kolonizacji 

■ niemieckich wieśniaków.
N a zachodzie i wschodzie musimy zatrzymać 

ważne pokłady węgla i rudy żelaznej.
Przedewszystkiem atoli musimy zachować wła* 

dzę nad wybrzeżem flandryjskim."
Minister wojny oświadczył, że o czemś podo* 

bnym nic nie wie. Na to zauważył poseł centro* 
wy, Erzberger, że owe instrukeye przedłożył już 
mniej więcej przed 4 tygodniami ministeryum 
wojny.

Militaryzacya kolejarzy.
Kolejarze lwowscy i stanisławowscy, nie otrzy. 

mując mąki i chleba, uchwalili przed paru dniami 
wstrzymać ruch kolejowy. Otrzymawszy jednak 
zapewnienie, że otrzymają pełny przydział, po* 
stanowili w sobotę wrócić do pracy.

Mimo to w niedzielę rano ogłoszono militaryza.
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cyę okręgów dyrekcyjnych lwowskiego i stanisla* 
wowskiego. Jak można było przewidzieć, ruch od* 
bywa się bardzo słabo. Ruch osobowy jednak, po* 
dobno, się odbywa.

* * *
Obecnie jeszcze nie jesteśmy w posiadaniu 

szczegółów lwowskiej akcyi kolejarzy w sprawie 
aprowizacyi, która była punktem wyjścia.

Podajemy więc tylko za lwowską „Gazetą Wie* 
czorną" sprawozdanie z piątkowego zebrania ko* 
lejarzy lwowskich.

W wielkiej hali maszynowej lwowskich war* 
sztatów kolejowych odbyło się w piątek liczne ze* 
branie kolejarzy lwowskich wszelkich kategoryi.

Po zagajeniu przewodniczącego Langa referent 
Janson w dłuższem przemówieniu przedstawił sy* 
tuacyę obecną kolejarzy.

Znaczenie pracy kolejarzy dla państwa, w któ* 
rem pełnią oni rolę niby żył, rozprowadzających 
krew po organizmie, podniósł pos. tow. D i a> 
m a n d ,  zwracając zarazem uwagę n'a odpowie* 
dzialność kolejarzy wobec społeczeństwa. Zasta* 
nowienie ruchu grozi bowiem także całemu spolś* 
czeństwu wygłodzeniem.

Imieniem palaczy kolejowych oświadczył aoll* 
daryzowanie się z ogółem kolejarzy palacz Orsynj, 
następnie imieniem konduktorów Łoziński.

Hucznymi oklaskami witano też przemówienie 
konduktora Prescha, który zaznaczył, iż kolejarze 
dozwalali wywozić środki żywności, nie oparli 
się ogałaCaniu kraju, co muszą sobie poczytać za 
winę.

Przemawiał też delegat służby magazynowej, re­
prezentantka robotnic kolejowych Filipczakówna, 
w pełnem trafnych myśli przemówieniu występo* 
wala przeciw dalszemu trwaniu wojny, kończąc o» 
krzykiem na cześć pokoju i wolności narodów (hu* 
ozne oklaski). Następnie mówił ślusarz Des Loges, 
del. klubu maszynistów, podmajstrzy Kunisz i po* 
wtórnie tow. K a c z a n o w s k i .  Mówca przestrze* 
ga przed polityką desperacyi, Zalecając działanie 
spokojne i celowe, które jedynie może przynieść 
korzyść.

Przewodniczący Lang zakończył obrady dłuż* 
stzem przemówieniem.

W myśl postawionych przez centralną organi* 
zacyę wniosków, sformułowano w sprawach 7apro= 
wizacyi kolejarzy rozmaite żądania. _______

Na terenach wojny.
O d w rót A nglików .

Oddanie pasma Kemmel Niemcom było wido* 
mym znakiem, że Anglicy zdołali już wycofać z 
swych pozycyi pod Ypres wszelki materyał wojen* 
ny, tam nagromadzony i mają zamiar rozpocząć 
odwrót na swoje „Siegfriedstellung" —* dalej na 
zachód. . - ; .?

Odwrót ten już się rozpoczął.
.Tak komunikat niemiecki podaje, Anglicy co* 

fają się na całej linii frontu nad potok iem  Steen, 
na południe od  Langem arck i Z illeb eck e—Vanne« 
zeele.

Odwrót jest przeprowadzony nadzwyczaj szyb* 
ko i sprawnie. Front angielski cofa się podobnie, 
jak z pod St. Quentin—La Fere w sposób na* 
wskroś elastyczny, t. j. wygina się, nie dając s ię  
przełamać i przerwać.

Świadczy o tem nawet i niemiecki komunikat 
generalnego sztabu, który podaje:

„w ostrym pościgu zmusiliśmy nieprzyjaciela 
wiele razy do walki, przyczem wzięliśmy do nie* 
woli Belgów i Anglików w liczbie około 100 ludzi."

Do dnia wczorajszego front angielski cofnął się 
do swych linii z bitwy pod Ypress w jesieni 1914 
roku, a w niektórych miejscach nawet dalej na 
zachód. *

Ypres, miasto, leży w silnym ogniu ciężkiej ar* 
tyleryi niemieckiej. _

Dokładniejsze omówienie sytuacyi wojennej w 
tym odcinku odkładamy do jednego z najbliż* 
szych numerów7.

Na północnym brzegu Lys i pod Givenehy 
trwają dalej lokalne kontrataki angielski.

Zresztą na zaohodniej widowni boju nic cieką* 
wego do zanotowania.

Niemiecki komunikat wieczorny:
„Z pola w alk i n ic nowego".

W  Finiandyi.
Wojska niemieckie obsadziły Tavastehus. Mia* 

sto to jest stolicą gubernii finlandzkiej tej samej 
nazwy w południowo*wschodniej części kraju. — 
Leży przy linii kolejowej Riihimak—Tamersfors; 
liczy około 7000 mieszkańców7.

N a  Kaukazie.
Urzędowy komunikat turecki donosi o zajęciu 

twierdzy Kars, przyczem zabrano około 860 dział.
Front w7loski.

„N. W. Tagblatt“ donosi:
..Granica na zachód od jeziora Garda i front

górski nad Piavą, gdzie działają po stronie wło* 
skiej kanadyjscy lotnicy, wykazuje niezmierne 
wzmożenie się akcyi lotniczej. W olbrzymich eska* 
drach widuje się tu wyłącznie lotników kanadyj* 
skich, angielskich i francuskich.

Rozruchy w Lublanie.
Donoszą z Lubiany, że krytyczna sytuacya

a prowokacyjna doprowadziła i tam do rozruchów7 
głodowych. Tłum kobiet zebrał się przed budyń* 
k-icm rządu krajowego, żądając dostawy środków 
żywności.

N am iestn ik  próbowa tłum uspokoić, co mu się 
nie udało. Tłum wybił szyby w mieszkaniiu posła 
Szusterszica (klerykał, austrofil słoweński) i b ez  
żadnej przeszkod y ze  stron y  poiicyi dostał sdę pod 
niiemaiecJde kasyno, gdzie też wybito wszystkie 
okna i  lustra. T en  sam los spotkał liczne cukier* 
nie, kawiarnie i sklepy. Sprowadzono wojsko, któ* 
re nic zdołało uspokoić tłumów.

W  rozruchach brały udział też I „lepiej odziane" 
sfery mieszkańców Lubiany.

PoMcya nakazała zamykanie bram domów o 
g. 8 wieczór, kawiarń i restauracyi o g. 9 wiecz.

Przywrócenie władzy carskie]??
Pogłoski. .

Kopenhaga, 29 kwietnia.
Biuro R eutera donosi ze  Sztokholm u: W edług  

d oniesien ia  dziennika „A ftenb ladet"  z  A bo, obie* 
gają tam  pogłoski, ż e  b y ły  następca tronu A lek sy  
M ikołajew iez zo sta ł ob w ołan y carem , a w ielk i ks. 
M ikołaj M ik o ła jew iez regentem .
P ogłosk i o  obalen ia b o lszew ik ów  w  Petersburgu.

„Politiken" d on osi z e  Sztokholm u: Z  F in k n d y i 
d onoszą, że  generałow ie A lek sie jew  i K orniłow  
b aw ią w  Petersburgu i  jak  słychać op anow ują wła* 
d zę w  m ieście. P raw d ziw ości tej w iad om ości n ie  
m ożna b y ło  zbadać, p on iew aż p o łączen ie  telegra* 
ficzn e z  R osyą je s t  przerwane.

O b ow iązek  w o jsk o w y  w  Finiandyi.
Sztokholm , 29 kw ietnia.

„Svenska D agbladet" d on osi z  H elsintorsu: W  
p ołudniow ej F in iandyi zaprow ad zon o p ow szech n y  
ob ow iązek  w ojsk ow y.

„Berlingske T idende" donosi: Z  Hehangforau te* 
łegrafują, że  u sposob ienie p rzychylne d la  wpro* 
w adzen ia  m onarchii rozszerza s ię  w  F iniandyi co* 
raz bardziej.

Sejm  fiński b ez  socyalistów .
Sztokholm, 29 kwietnia.

„Stokholm s T iduingen" donosi, ż e  sejm  fiński 
m a się n iebaw em  zebrać. P od ob n o  w ięk szość po» 
słó w  socya listyczn ych  b ęd zie  w ykluczon a z  powo*  
du zdrady kraju ( 0 .  Sejm  k ad łu bow y uchiwall tył* 
k o  n ajp iln iejsze spraw y, a k w esty e  w ażn e pozosta*  
w i przyszłem u sejm ow i, k tóry  ma b y ć  w ybrany  
dopiero p o  dem obłlizacyi.

D ym isya  h olendersk iego gabinetu?
A m sterdam , 29 kw ietnia.

Hajslki k orespon dent „A lgem een  H andełsblad"  
donosi: W  H ad ze  obiegają p og łosk i o  d ym lsy i ga* 
binetu w  zw iązku z e  stanow isk iem  H oian d yi wo* 
b ec  N iem iec . P ogłosk i te  m ają p ew n e uzasadnię* 
nie, ale na razie n ie  są aktualne. Szereg p o lityk ów  
ży czy  sob ie  u tw orzen ia  gabinetu narodow ego, nie* 
m a jed n ak  zorganizow anej akcyi w  tym  kierunku, 
ani w ięk szość Izby n ie je s t  zorganizow ana.

Ruch tramwajowy
wstrzymany będzie w święto robotnicze 1 nri  ̂
w Ktekowie od godz. 6 rano do 2 po południu-

Zebranie mężów zaufania 
odbędzie się wc wtorek 30 kwietnia 1918 o 3oC?̂  
7 wicczói7 w sali Związku stow. rob. Dunajewsk1 
go 5, III p.
Bilety na przedstawienie w dniu 1 maja w teatr2* 

miejskim im. Słowackiego.
odbyć się mające sprzedaje się w poniedzi^Y 
i wtorek od godziny 6—8 wieczór w Zwiąż* 
stow. rob. Dunajewskiego 5, III p., zaś wc śriwę 
1 maja w kasie teatralnej.

Zgromadzenie polskich robotników we WiedrU11
odbędzie się o godz. 9 i pot rano w sali (MarXcfj  
keller) I, Spiegelgasse 2. Referent: tow. Oswa* 
Einfeld: Znaczenie 1 maja.

1 Maja w Krakowie7
Zamknięcie sklepów w dniu 1 maja.

Obie kongregaeye kupieckie oświadczyły, że w 
dniu 1 maja sklepy będą zamknięte..

KRONIKA.
Kraków, poniedziałek 29 kwietnia-

Brak mięsa, w Krakowie. Kraków potrzebuje j 2 
to już wielokrotnie podawano tygodniowo okol® 
500 sztuk bydła rogatego rosłego, około 600 cielą* 
i 900 świń.

Tymczasem gałic. Zakład dla obrotu bydle**1 
dostarczył w bieżącym miesiącu zaledwie: w l t J *  
godniu bydła 201, cieląt 58, świń —, w 2*gim tf , 
godniu bydła 200, cieląt 157, świń —, w 3*cim ty* 
godniu bydła 59, cieląt 54, świń —. Pozatem otrzy** 
mywał Kraków drogą pokątną po kiłkanaści® 
sztuk bydła tygodniowo, za które rzcźnicy płacił* 
bardzo wysokie ceny.

Wobec tak niedostatecznej dostawy zwierz6* 
rzeźnych i wysokich cen bydła dochodzącego drc" 
gą pokątną, objawia się w Krakowie niesłychany 
brak mięsa i wysoka tegoż drożyzna.

Prezes dr Nowak wyjaśnił prezyd. Federowi' 
czowi, że zarządzoną już została przymusowa d°* 
stawa bydła przy asystenc.yi wojskowej, która p0* 
winna w najbliższym czasie poprawić nieco takż® 
stosunki aprowiztcyjne w m. Krakowie.

Co się tyczy nierogacizny, to prezes dr Nowa* 
oświadczył gotowość przydzielenia dla miasta kib 
ku powiatów zachodniej Galicyi, z których r 
źnicy i masarze wskazani pnzez Magistrat mogliby 
czerpać, kupując świnie wprost od producenta.

Resztki artykułów spożywczych wydało w tyń* 
tygodniu miejskie biuro aprowizacyjne do skłe* 
pów miejskich. Jest to: mąka kukurudziana, kasz* 
tatarczana i ryż owsiany. Ra cye będą wydawań* 
od wtorku 30 b. m. na karty mączne w ilości 23 
dkg. na osobę.

Odbudowa zniszczonych powiatów. W niedziele 
28 b. m. odbyła się konferencya z posłami krakoW 
skimi w sprawie odbudowy zniszczonych wojna 
powiatów krakowskiego i wielickiego.

Po długiej dysikusyi stwierdzono: 1. żc rząd z*' 
winił, iż dotąd nie nastąpiła odbudowa zniszczo* 
nych zabudowań w obrębie byłej twierdzy kra^ 
kowskiej i że nic nie przygotował dla akcyi odbu* 
dowy; 2. że odbudowa tych gmin winna być w■? 
konaną wyłącznie kosztem państwa; 3. że w intc* 
resie odbudowy gmin w obrębie byłej twierdzy 
krakowskiej leży uwolnienie znacznej ilości sił fa* 
chowych, jak również objęcie w zarząd cywilny 
zakupionych dla celów odbudowy lasów7, które o* 
becnie eksploatuje wojsko.

Wybrano -wreszcie komitet ściślejszy, który do 
tygodnia ma. przedstawić projekt za'
ktwienia żądań zniszczonych gmin.

Do składu sukna K. B. K. w Podgórzu przy ut 
Mickiewicza włamali się oraegdaj nieznani sprawcy 
i skradli towarów w łącznej wartości 10.000 kor- 
Pies policyjny, przyprowadzony na miejsce wy' 
padku, wskazał najbliższy bastyon wojskowy.

Dla dzieci! Kto chce z dzieci być na „WieczO®, 
rze baśni i śmiechu" dla dzieci i młodzieży, niech 
zawczasu kupi blet u p. Rudnickiego, Ina A—̂  
i stawi się w sali kina „Nowości" wc wtorek 3° 
b. m. Z  w ybiciem  god zin y  3 zaczyn am y!

W notatce o wieczorze artystycznym, urządzą5 
nym dn. 30 b. m. w sali „Sokoła" zakradła sic 
pomyłka, 7a mianowicie współudział bierze art. ?■ 
Jarszewska, a nie p. Solska*Grosserowa, jak myk 
nie wydrukowano.

Rodzaj szarańczy? Dowiadujemy się, że w & 
kolicy od Andrychowa aż do Wieliczki pojawił® 
się chmura czarnych much, które pokryły pola, ż> * 
to i pszenicę. Muchy tć  chowają się w dnie p f ' 
chmurne, w czasie słońca wychodzą na wierze*1* 
niszcząc zasiewy.

T. S. L. w Truska weu przesiało kwotę 250 K ^  
połowic na fundusz walki 125 K, a 125 K na intcr' 
nowanych legionistów, które p. W. Jasiński 11  ̂

! ten cel przeznaczvł. zrzekając sic czynszu za '0> 
' ka! T. S. L.
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Niemcy austryaccy a państwo.
List z  Wiednia.

Wiedeń, 26 kwietnia.
(Niniejsza korespondencja z Wiednia przyszła 

z opóźnieniem. Red.).
Ostatnie zajścia w obozie Niemców austryac? 

kich posiadają ogromną doniosłość bez względu 
na to, czy doprowadzą odrazu do ostrego prze? 
silenia rządowego i państwowego, czy też wypró? 
bowana austryacka zasada „fortwursteln" i tym ra? 
zem odniesie tryumf.

Chodzi tu nie mniej ani więcej, tylko o zupełną 
rewizyę dotychczasowego stosunku Niemców- do 
państwa austryackiego. Żywioł niemiecki ode? 
grad przy powstaniu i rozwoju Austryi rołę decy? 
dującą i kierowniczą i nadał państwu Habsbur? 
gów swoje piętno, od r. 1867 nadwyrężone, ale nie 
usunięte.

Skutkiem tego Niemcy byli czynnikiem „pod? 
trzymującym państwo" (staatserhaltend) par ex? 
eeJJence, byli czynnikiem w Przedlitawii, który 
stal na gruncie patryotyzmu 'austryackiego, który 
w Austryi upatrywał swą rzeczywistą ojczyznę.

Prąd narodowomiemiecki, ożywiony przez po? 
wstanie i świetny rozwój nowej Rzeszy Niemiec? 
kiej, zagrażał, wprawdzie, temu patryotyzmowi, 
istniała bowiem możliwość konfliktu pomiędzy in? 
teresem narodowym Niemców, a interesem pań? 
stwowym Austryi.

Atoli sojusz austromiemiecki ewentualność tę 
czynił nieaktualną w dziedzinie polityki zagranicz* 
nej, w polityce zaś wewnętrznej Niemcy utożsa? 
mi alf zupełnie swój interes narodowy z interesem 
państw7a i nieśmiałe próby odstąpienia od tej za? 
sady za czasów Taaffego, Badeaiiego lub Thuna 
zwalczali zajadle w imię patryotyzmu austryackie? 
go. Grupy zaś ściśle „niemiecko?narodowe“, które 
otwarcie głosiły hasło patryotyzmu niemieckiego, 
a nie austryackiego z biegiem czasu zarzucały 
krok za krokiem swe zasadnicze stanowisko i sta? 
wały się w końcu Całkiem lojalne. Najznamien? 
niejszą pod tym względem była ewolucya stronni? 
ctwa w7szechniemieckiego. Pierwotny jego pro? 
gram był zdecydowanie antyaustryacki i dążył do 
przyłączenia niemieckich prowincyi monarchii do 
Rzeszy. Pod tym sztandarem wytrwała tylko 
garstka coraz bardziej topniejąca ze starym 
Schoenererem na czele. Ogromna większość pod 
wodzą Wolfa utemperowała się stopniowo, wy? 
parła się nawet w nazwie partyi wszechniemiecko? 
ści i stanęła na gruncie państwowości austryac?. 
kiej, w czasie zaś wojny światowej afiszowała 
krzykliwie swrÓj patryotyzm austryacki i lojalność 
dynastyczną.

Ten nastrój wśród Niemców trwał atoli tylko 
tak długo, jak długo byli przekonani, ŻC w następ? 
stwie wojny uda im się definitywnie nadać pań? 
stwowości austryackiej charakter niemiecki. Ró? 
żn.e zarządzenia za ery Stuergkha, przywrócenie 
niemieckiego języka w wewnętrznem urzędowaniu 
we wszystkich -władzach państwowych w Cze? 
chach, osławione rozporządzenie Forstera o niemje 
ckim języku służbowym na kolejach, prześlado? 
wanie Czechów7 i południowych Słowian, były 
przez Niemców uważane za pierwsze kroki w kie? 
runku radykalnej reformy państwa w duchu nie? 
mieckim. Tymczasem rząd Clam?Martinica — 
wbrew pokładanym w nim przez Niemców na? 
dziejom — dzieła tego nie przeprowadził, owszem 
przez zwołanie parlamentu stworzył dla niego naj? 
większą przeszkodę. Rozgoryczenie skutkiem tego 
zawodu było wśród Niemców ogromne.

Ze względu na położenie międzynarodowa w u? 
biegłym roku nacyonalizm niemiecki nie mógł so> 
bie wówczas swobodnie pofolgować, ba, musiał 
nawet strawić taką pigułkę, jak ułaskawienie czc? 
skich „zdrajców stanu". Niemniej jednak pafcryo? 
tyzm austryacki Niemców wskutek tych wypad? 
ków został radykalnie podkopany.

Niebywale sukcesy militarne i polityczne Rze? 
szy Niemieckiej w ostatnich miesiącach spotęgo? 
wały niesłychanie butę narodową i szowinizm 
Niemców ausfcryackich, którzy czując się częścią 
narodu powołanego do panowania nad światem, 
pod tym kątem widzenia zaczęli regulować swój 
stosunek do państwa austryackiego.

Chaos polityczny w Austryi, poczucie, że ży? 
wioł niemiecki traci w walce z narodami słowiań? 
skimi coraz bardziej na terenie i że o własnych | 
silach nie będzie mógł utrzymać swej hegemonii, | 
musiało potęgować ciążenie Niemców austryac* j 
kich do zwycięskiej Rzeszy. Rewelacyc, związa? j 
ne z dymisyą Czernina, dopełniły miary. Przed 
Niemcami otwarła się nagle przepaść. Przekonali « 
się dowodnie, że konstelacya zewnętrzno?poli? j 
czna, dzięki której jedynie mogą utrzymać swe 
dominujące stanowisko 'w państwie, nie jest tak 
niewzruszoną, za jaką ją uważali. Zmiana kursu 
zewnętrzno?politycznego, do której dążą bardzo 
wpływowe czynniki w sferach miarodajnych, o? i

znaczałaby koniec marzeń o n i e m i e c k i e j  Au? 
stryi.

Przeciw temu Niemcy bronią się z wszystkich 
sił. Tu leży przyczyna burzy, jaką dymisya Czer? 
nina wywołała w obozie niemieckim. Niebezpie? 
czeństwo grożące Niemcom, mogłoby być zaże? 
gnane jedynie przez stworzenie faktów dokona* 
nych, jak podział Czech, wyodrębnienie Galicyi, 
wprowadzenie języka niemieckiego, jako państwo? 
wego i inne zarządzenia germanizacyjne w Cze? 
chach i południowej Słowiańszczyznie, zwłaszcza 
na Pobrzeżu; wreszcie wieczyste konweneye po? 
lityczne, militarne i gospodarcze z Rzeszą Nie? 
miceką, w obecnej zaś chwili przynajmniej czyn* 
ny udział woj.sk austro?węgierskich w walkach na 
froncie zachodnim.

Jakoż stronnictwa niemiecko?narodowe posta? 
wiły drowi Seidlerowi ultimatum upływające w so? 
botę, w którem żądają bezwłocznych zarządzeń 
przygotowawczych do podziału Czech oraz repre? 
syi przeciw Czechom i poi. Słowianom. Niezmier* 
nic znaczącym jest fakt, że do tej akcyi przyłą? 
czyły się niemieckie stronnictwa Izby panów i to 
nietyiko partya wierno?konstytucyjna związana 
tradycyjnymi węzłami z niemiecką lewicą, lecz 
także partya środka, uchodząca dotychczas za 
eksponenta austryack. myśli państwowej. Co wię* 
cej, przedłożone wczoraj drowi Seidlerowi przez 
te stronnictwa „zapytanie" co do polityki zewnę* 
trznej zawierało wyraźny zwrot co do korony, 
która jakoby podlega wpływom nieodpowiedział? 
nym; ze strony Izby panów, której pieTwszem za? 
daniem jest ochrona korony, postępek zgoła nie? 
bywały. Podpory tronu, jak bar. Beck, bar. Nedik, 
ks. Fuerstenberg, hr. Nostitz, bar. Plener, solida? 
ryzują się wyraźnie z obozem niemieckomarodo? 
wym.

Ten ostatni zaś oświadcza publicznie, że jeżeli 
państwo nie uczyni zadość żądaniom niemieckim, 
to Niemcy nie będą państwa podtrzymywać.

Jest to formalna likwidacya patryotyzmu pań? 
stwowego u Niemców 'austryaokich.

Wszyscy Niemcy narodowi stoją faktycznie na 
grtaicie wszechmiemieckim. W przyszłości mogą 
stąd wyniknąć niezmiernej wagi konsekweneye. 
Najmniejszą byłby upadek obecnego rządu. Wczo? 
raj przed południem wydawał się on nieuniknio? 
ny z powodu ultimatum niemieckiego, którego dr 
Seidler nie chciał, a prawdopodobnie i nie mógł 
spełnić. Po południu jednak związek stronnictw 
niemieckomarodowych zatrąbił na odwrót, odkła* 
dając uchwalę co do zgłoszonych wniosków prze* 
ciw drowi Seidlerowi na przyszły tydzień. Widocz* 
nie Niemcy przyszli do przekonania, że obecną 
chwila nie nadaje się do rozpoczęcia walnej bata? 
lii o przyszłość Austryi. Na to zachowanie się 
Niemców narodowych wpłynął niewątpliwie 
zwrot w partyi chrzęściańskó?socyalnej; ta ostat? 
nia zrazu szla z nimi ręka w rękę w całej aferze 
czerninowskiej, obecnie jednak przypomniała so? 
bie swą programową lojalność i patryotyzm au* 
stryacki i dlatego wycofuje się z akcyi wyraźnie 
antypaństwowej. Przesilenie jednak przez to nie 
zostaio załatwione, lecz tylko odroczone i każdej 
chwili może znów weiść w ostre stadyum.

Nędza urzędnicza w Galicyi.
Obrady funkeyonaryuszy państwowych.

Dnia 28 bm. toczyły się we lwowskiej sali ratu? 
szowej obrady krajowej konferencyi galicyjskich 
funkeyonaryuszy państwowych. Brało w nich u? 
dział 135 delegatów z całego kraju. Wnioski refe? 
rentów domagają się uregulowania płac według 
wartości pieniędzy z tem, ,że od 1 maja b. r. ma 
nastąpić podwyższenie płac siedmiokrotne, odpo? 
wiednio do obecnych cen. Dalej domagają się do? 
starczenia przez rząd towarów do konsumów u? 
rzędniczych, utworzenia związków konsumów, 
zwrotu zapłaconych w czasie inwazyi czynszów, 
odszkodowania za stracone podczas inwazyi me? 
ble, według ich dzisiejszej ceny, przyznania 6 pro? 
cent za zwłokę w wypłacie pensyi wskutęk inwa? 
zyi, odszkodowania za nadwyżki za utrzypnanie i 
inne wydatki podczas inwazyi, oddłużenie urzędni? 
ków systemem ubezpieczenia według propozycyi to 
warzystwa asekuracyjnego „Feniks". Uchwalono 
też zarys organizacyi krajowej, utworzenie Izby 
urzędniczej, W dyskusyi podawano wiele obrazów 
nędzy urzędniczej, przytaczano przykłady cen, np. 
że miesięczna pensya 7?mcj rangi nie starczy na 
jedno ubranie. Wyrażono obawy z powodu obni? 
żenią się moralności publicznej wskutek nędzy. 
Wnioski, zgłoszone podczas dyskusyi, domagały 
-ic liczenia podwójnie lat służby podczas wojny, 
z zastosowaniem do awansów, obsadzenia posad

wakujących, ponoszenia przez rząd istotnych ko* 
sztów przenoszenia urzędników, znacznego pod? 
wyższenia dyet i kosztów komisyjnych, przyzna? 
nia dyet profesorom uczącym w innem miejscu 
służbowem, policzenia zastępcom nauczycieli 
wszystkich lat służby. Żądano dalej zniesienia 
central, zaprowadzenia piekarń, warsztatów szew? 
skich i krawieckich w domach karnych, możności 
wymieniania ubrań starych na nowe, zniesienia 
wszędzie dwiirazowego urzędowania celem uła? 
twienia aprowizawania się, pozwolenia na zaję? 
cie uboczne, zniżek kolejowych dla rodzin urzę? 
dników, tak jak to mają rodziny oficerskie, przy? 
wrócenia bezprocentowych zaliczek celem oddłu? 
żenią i zapłacenia dotychczasowych długów przez 
rząd i t. p.

Z K ró le s tw a .
Biskup Łosiński tworzy nową partyą chłopską.

Czytamy w „Głosie" warszawskim: „W szeregu 
stronnictw, grupujących włościan, stanąć ma obe* 
cnie nowa partya, powstająca z inieyatywy zna? 
nego ze swoich wystąpień ks. biskupa Łosińskie? 
go. Będzie ona nosiła nazwę „Katolickiego zwląz? 
ku ludowego".

Projekt zatem już ’jest, nazwa również...
Walka z paskarzami w Warszawie. Milicya 

warszawska zajęła się skuteczniej walką z paskar? 
stwem. Doprowadziło to już do wykrycia znacz? 
nych zapasów obuwia w dzielnicy nalewkowskiej. 
Dailsze rewizye wydobyły na jaw poukrywane w  
paru mieszkaniach prywatnych worki z kawą, 
herbatą rosyjską, kakao i tp.

Nadkomisarz Urbanowski, który wykrył był te 
zapasy, został naprowadzony i na trop ukrywaczy 
sukna. Dokonano rewizyi w dwu mieszkaniach 
prywatnych. Jakie koła szerokie zatacza paskaT? 
sfwo i udzielanie mu pomocy, dowodzi fakt, że 
na ukrywaniu sukna — wartości 40.000 marek —■ 
przyłapano i posiadacza doktoratu w osobie dra 
Abrama Leszczyńskiego.

Z niedoli stróżów w Warszawie. Jak wykazały 
wyniki ankiety, zebrane przez warsz. Związek 
stróżów — w rubryce mieszkaniowej znajduje się 
644 mieszkań bez światła.

Z  m i a s t a  i  z  k r a j u .
Zwolnienie od służby wojskowej należących do 

roczników 1894—1900. Ministerstwo obrony krajo? 
wej na skutek starań c. k. Ministerstwa rolnictwa 
zarządziło, źe w przyszłości mogą być wyjątkowo 
zwolnieni od służby wojskowej także należący do 
roczników 1894—1900, o ile są niezbędni dla ce? 
łów rolniczych i o ile już pełnią służbę wojskową. 
Odnośne podania reklamacyjne należy wnosić w 
zwyczajnej obecnie przepisanej formie za pośre? 
dnictwem zgłoszeń w grfiinie, wzgl. c. k. Staro? 
stwie. '

Piekarzom dobrze się dzieje. Za wypiek małe? 
go, czy dużego bochenka chleba bierze taki p. 
Kręcima na Rajskiej 1 koronę. Dawniej za tę ce? 
nę musiał dać mąkę i pracę — wyrobienie chileba, 
teraz tylko przypilnuje wypieku i da węgiel, któ? 
ry i dawniej kosztował. Wobec tego, że Magistrat 
daje na gospodarstwo tylko 1 cetnar metryczny 
węgla miesięcznie, a zapowiada na przyszłość pól 
metra, powinienby określić cenę wypieku. Nie 
dość, że mąka kosztuje kilkanaście razy więcej, 
niż dawniej, jeszcze i za wypiek płaci się horen? 
dalne ceny, a ludność głodują.

Wieczór artystyczny. M. Kozłowska, znana ar? 
tystka operowa i recytatorka, wystąpi u nas w 
Krakowie z własnym koncertem z początkiem ma? 
ja  b. r. w sali „Sokoła". Cały dochód na K. B. K. 
Bilety u Rudnickiego, A—B.

Za pośrednictwem tow. Suski z Iwonicza złożo? 
no na fundusz walki robotniczej kwotę 319 K 17 h.

W Kollegium wykładów naukowych (Rynek, 
A?B 39).

Poniedziałek: Red. Kazimierz Czapiński: Semi? 
naryum Guyau.

Początek o godzinie 7 wieczór.
Repertuar teatru im . Jul. S ło w ack ieg o .
Poniedziałek „Pan Jowialski".
Wtorek „Ryszard III".

l i i i  iii. Sra 1 1  lito
przeniesioną została 

n a  ulicą Andrzeja Potockiego 7, I p .

S p ó ł k a  k r a w c ó w  
G i i s d o im o w ,  E l s n e r  i  F e u e r s f e i n

przy ul. Senackiej 8 — poszukuje
k l i k u  c z e l a d n i k ó w  k r a w i e c k i c h

za n ierw szo rzęd n em  w ynagrodzeniem .
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H A L E R Z Y
(za kartkę ko­
respondencyj­
ną) k o s z tu j  e 
tylko mój głó­
wny katalog, 
który na żąda­
nie darmo wy­
syła:

Pierw sza Fabryka zegarów  

JAM KONRAD
c. i k. nadworny dostawca 

Brllx Nr. 1873 . (Czechy).
Niklowe lub stalowe An- 
ker zegarki K 26'—, 28'—, 
30'—. Biało metalowy (glo- 
rya srebro), goldynowy 
lub stalowy remont, po­
dwójnie kryty K 35'—, 
40'—., 50'—, 60'—, Bu­
dziki K 16'—, 18'—, 2 0 '- .  
3-letnia gwaraneya. Wy­
syłka za pobraniem. Z a ­
miana d o z w o lo n a  lub 

zwrot pieniędzy.

K rem  do go len ia
'  tanio do sprzedania hurtownie 

i częściowo w składzie towa­
rów galanteryjnych M. Horo­
witza, Kraków, Dietlowska 46.

N A D E S Z Ł O

500.000farb
d o  fa r b o w a n ia  m a te r y i ,  j e ­

d w a b iu  i t .  p .
1 paczka wystarcza na 250 gr. 
materyi. Cena 60 h a l. Opis 

użycia w języku polskim.
L . W E l N D  L I MG,
K r a k ó w , G r o d z k a  2 6 , te l .  1596  

S k ła d  fa rb  1 p e r fu m e r y i .

raje « o i s i ! i  

Mai i Odra
L. Wasilewskiego

wydanie II. znacznie rozsze­
rzone, z mapką — poleca:

UsIneBinW aw nU
w Krakowie, Gołębia 20.

Cena egzemplarza 2 K 80 h. 
D o  nabycia w Biurze i we 
wszystkich księgarniach. Ka­
talogi nakładowe wysyłam y na 
żądanie jtarmo i opłatnie. Wy­
syłka na pocztę połową tylko 
za uprzedniem nadesłaniem 
należytości i  60 h  na opłatę 

pocztową. 
000009000900000900

ii

Ś m i e r ć  m o lo m
jest

„Moiidor
1 paczka 90 hal. 

Wszędzie do n a b y c ia . 
Hurtownie wysyła

Feliks Baklarz
K ra kó w , u l. D ługa  31.
Dla P. T. Kupców wysoki 

rabat.

używany I t. p.
K o re s p o n d e n tk ę  n a p isa ć  do

L. SCHMAUSA,
Kraków, Szeroka 22.

p r x  y jm ie
k l i k a  p a n i e n e k
od 14 do 18 lat do lekkiej 
pracy. Wynagrodzenie od 15 K 
tygodniowo. Zgłaszać się co­
dziennie od 8 do 12 i od 2 
do 6, ul. Krowoderska 1. 19.

l e j e c i e  z n a j d ą
w większem przedsiębiorstwie 

handlowem:

Magazynier,
pom ocnik m agazyniera, 
człowiek znający się na 

pakowaniu towarów, 
p a n n a  um iejąca pisać 
na m aszynie ze znajomo­
ścią stenografii i języka 
niemieckiego, m ł o d s z a  
s i ł a  b i u r o w a  m ąska 

i służący.
Wiadomość w biurze ogłoszeń 
Feliksa Stattera, Kraków, ul.

Grodzka 13.

DO MŁYNA
poszukuję m aszynisty  

do motoru ropnego systemu 
Disla o sile II. P. 60, palącego 
zapomocą ściśnionego powie­
trza, na dobrych warunkach.

Posada do objęcia zaraz. 
Zgłoszenia: Jan  K o s iń s k i ,  

Rzeszów, Staromieście.

Zarobek diienny K 20 ds 3G.
We wszystkich miastach i 
wsiach poszukuje agentów 
i agentek bez względu na 
wiek (także inwalidzi), do 
rozsprzedaży bardzo pokupne- 
go artykułu. Miejscowi ze­
chcą się zgłosić rano między 
godz. 7—9. Z. Taubler, Pod­

górze, ul. Rejtana 1. 10.

K U R S A  P R A W N IC Z E
„ L E G E S ”

przygotowują sumiennie i szybko do wszystkich 
egzaminów i rygorozów prawniczych.

Uczą wybitne siły  fachowe, k tórych  d łu g o le tn ie  d o św ia d czen ie  
i d o ty c h c z a so w e  • w yn ik i p racy  dają n ajlepszą rękojm ię p o ­
m y śln eg o  w yn ik u . —  K ursa te  m ają n a  celu  przyjście z p om ocą  
w  n au ce p raw n ik om  i a b so lw en to m  szk ó ł śred nich , k tórzy  z p o ­
w o d u  d łu go trw a łe j w o jn y  p on ieśli stra tę  w  sw o ic h  stu d yach  
u n iw ersy teck ich , w pierwszym rzędzie zaś utworzone zostały dla  
wojskowych, którzy urlopowani do egzaminów, nie są w s ta n ie  
po dingiej służbie polowej przerobić o własnych siłach tak wiel­
kiego materyału. Kursa prawnicze „LEGES * p rzygotow u ją  w  o b rę­
bie u zysk an ych  u rlo p ó w , u dzielają  w szelk iej p orad y  fach ow ej i za­
łatwiają też chętnie wszelkie formalności, związane z egza­
minami. —  P ożyczają  w ła sn e  sk ryp ta , książki i podręczniki.
Adres: KURSA PRAWNICZE „LEGES“, ulica Karmelicka 1. 46. 

(Od g o d z . 11—12 i od 2—4).

Galicyjska Spółka zbytu jaj i drobiu
S to w a rzysze n ie  z a re j. z ogr. odpow .

w Krakowie, ul. Sławkowska 1.1 ,1! p.
V 11W  mW "W' lllV "W

sprzedaje  
j a j a  d l a  k o n s u m ó w  \  k u p c ó w  

w  i l o ś c i a c h  o d  1  skrzyni p o c z ą w s z y

cfo p o sy łek  potrzebni zaraz. 
Biuro dzienników i ogłoszeń 
Maryana Hupczyca, Kraków, 

Jagiellońska 7.

Z ak ład  fryzy ers k i
M. K u lik  w  U. Ta rgu

poszukuje c h ło p c a  do pra­
ktyki. Inteligentni mają pier­

wszeństwo.

przy swem stałem zajęciu mo­
że uzyskać uboczny zarobek 
200 do 400 kor. miesięcznie. 
Zgłoszenia: Kantor Sadzikow- 

skiego, Lublin. •

potrzebny zaraz. / 
Zgłoszenia z podaniem warun­
ków: Karasiński, Zakopane.

I
poszukuje zaraz

Zakład SIusarskc-msclianiOT 
Józefa Młodzika w flnWois,

Ważne d ł a  w o j s k o w y c h  i a b i t u r y e n ł ó t f

0 1 1  B K
sz u k a  p o sa d y  od 1 maja. 
Edward Mozes, Kraków, ul. 

Królowej Jadwigi 43.

P ra ln ia  H yg iena
Wrzesińska 1, przyjmie zaraz 
kilka zdolnych robotnic i eks- 

pedyentkę.

Bu cha l t e r ka
z dłuższą praktyką

p o t r z e b n a  z a r a z
do większego przedsiębior­
stwa w Krakowie. — Oferty 
pod M. M. do Krakowskiego 
Biura ogłoszeń, Kraków, ul. 

Dunajewskiego 1. 9.

d o  s k le p u  p o s z u k u je
f irm a  „ L u x “

Kraków, pi. Dominikański 2.

Posiugaczki
do malej rodziny poszukuje 
się zaraz. Zgłoszenia: ulica 
Jasna 7, oficyna I piętro, Nr 

drzwi 7.

P a n n y
jako pomocniczej s iły  biurowa]

i s ł u ż ą c e g o
do większego przedsiębior­
stwa poszukuje się do objęcia 
posady natychmiast. Zgłosze­
nia przyjmuje Biuro ogłoszeń 
Feliksa Stattera, Grodzka 33.

Kliku ceg larzy
za dobrem wynagrodzeniem 
poszukuje Cegielnia Zabłoc<e
w Podgórzu, ul. PłaszowskaM

B u c h a lte rk a
praktyką potrzebna zaraz 

do większego przedsiębior­
stwa w Krakowie. Zgłoszenia 
pod „A. T. 32“ przyjmują 
Dział Inseratowy .Naprzodu" 

Kraków, Grodzka 13.

i m m  i i i i i i  i mikę
Psit

w m  e m a n u

Dokładne i pewne przygotowanie do powyższych eg w  
minów w krótkim czasie.

Dla zamiejscowych wypróhowany system  nankj 
w drodze pisemne! korespondencyi.

Własne skrypta i podręczniki. — Warunki przystępne-
Zgłoszenia i informacye pod „Egz&mina uzupełniające” 
Kraków, Karmelicka 46, III p. (od godz. 2—4 popołudniu).

H E R B A T O N

p o  k a ż d o r a z o w y c h  c e n a c h  o f i -  

cyalrtych.

P o s z u k a j ą
miejsca pobytu w ich wła­
snym interesie Jędrzeja Ra- 
dymskiego i Stanisławy Ra- 

j ! dy niskiej ) proszę o podanie 
ich adresu. 

Stanisław Nijakowski, Posada 
! Olcliowska, Fabryka maszyn.

! D z i e w c z ą t
poszukuje zaraz 

j FABRYKA STOLARSKA 
RS. Guiinberga 

KraLó'.v-Zwierrymec, Tatsrcks 3,

przy badaniu przez c. k. Urząd dla badania środ­
ków spożywczych, został uznany jako nieszkodliwy 
dla zdrowia i znacznie lepszy od innych suroga- 
tów, wystarczy dać 2 łyżeczki na szklankę goto­
wanej wody a zastępuje w zupełności najlepszą her­

batę z rumem.
Cena za 1 litr z rumem 3 K 60 h, bez rumu 2 K 80 h, 

flaszki proszę przynieść ze sobą.
Na prowincyę wysyłam, najmniej od 150 litrów, ponieważ 
mniejszych beczek nie mam. Przy zamawianiu proszę posłać 

zadatek lub beczkę.

Kazimierz Ludwiński
cuKlerKów i  „m m ", RraKów, Bracka 5 ;  Sklep.

Filia Karmelicka 18.

Od lat istniejące

; KURSA PRAWNICZE i
9 *»

| U £ " ‘  KRAKÓW. Garbarska 8, u 00
2  ułatwiają dokładne przygotowanie do wszystkich *  
a  egzaminów i rygorozów prawniczych, w krótkim m 
0  czasie przez użycie odpowiednich podręczników. 0

0S ystem  p ise m n y , ko re sp o nd e n cy jn y .
Dla wojskowych i prowincyi wypróbowany sy­
stem szybkiego i pewnego przygotowania w dro­

dze pisemnej korsspondencyi
bez potrzeby opuszczania m ie js c a  p o b y tu .

S ystem  p ise m n y  wstępuje w zupełności
-Z ......... V . . „d. przygotowania indy widualne.
Kursa praw nicze „ lU S " udzielają informacyi, umożli­

wiają należyte wyzyskanie urlopów.
W ypożyczają

komplety podręczników, skryptów i ebrutów. 
Lekcyc indywidualne i zbiorowe.
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tyilli lP O ilfJ l l ,
oraz wszelkie reperacye w zakres 

ten wchodzące wykonuje
Z a k ład  in s ta la c y jn y  JÓZEF LASKO
KRAKÓW, utba Mikołajska 5. Filia ulica Bożego Ciała L. 12. 

Telafon Kr. 3393.

P o t r z e b n i  z a r a z :

.. B u c h a l t e r
lub sam odz ie lny  pom ocn ik
buchaltera.

W arunki: Wieś blizko s tacy i i miasta powiatowego 
mieszkanie (1 pokój umeblowany), opał, światło, 
wikt (3 razy dziennie), płaca w gotówce najmniej 
50 koron.

Wymagana wielka sumienność i pracowitość.

, Pomocnik kancelaryjny,
umiejący bardzo dobrze po czesku (oprócz znajo­
mości języka polskiego i niemieckiego), tak by mógł 
tłumaczyć zupełnie poprawnie listy i t. p. na język 
czeski.

Zajęcia w mieście. Płaca początkowa 150 K.

«. Kancelista,
posiadający podstawowe wiadomości z buchalteryi 
pisania na maszynie i zajęć kancelaryjnych w ogól 
ności.

I Zajęcie w mieście. Płaca 250 koron.
Zgłoszenia adresować:

Kierownik kancelaryi Grupy II.
S to w a rzy s ze n ia  K opalń , C ieszyn,

u?. O s t r a w s k a .

W y d a w c a : Ignacy Daszyński. — R e d a k to r  o d p o w ie d z ia ln y : fóaryan Pyrzowski. D rukarnia Ludowa, Kraków, D u n a je w sk ie g o  5 (T e le fo n  1310).


